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p T A T P  W IELK I- Dziś „Tnrandot*
P|Jcciriicgn

.  ł£ A T R  N A R O D O W Y: D z ii „K or- 
I L »d y ”

. rE A TR  PO LSKI: Dziś „ U t o  w No. 
Iiant‘ ,

T E \TR  M A IY :  „Freuda teoria
•tiów4* Cwojdzińskiego.

'E A T R  LE TN I: Dziś „K ró l wló-
,Cz?góvr" z Brochwiczówną, Czaplic- 
*Cln'.  Zniczem.

TE Ą TR  n o w v : Dziś komed a „W o i 
kobieta ’ Salacrou.

fE A T R  K A M E R A L N Y : „M ałseń- 
*W o“

„ .T E A T R  MALICKIEJ: Dziś „M at. 
Kńty i wielka po li ty Up N

TEATR 8.15 yAn autckich 5>: Ope 
JJtka Abranama „W ikiOna i jc) nu-
* »r “  z l . Halamą, WŁ Walterem i in.

P t ś a K

210 BUDYNKÓW  SPŁO NĘŁO
Wczoraj we wsi New tl, pow. piń­

skiego wybuchł gruźny poiar, które­
go pastwą padic 210 budynków, in­
wentarz tyw y  i martwy w  tym 55 
sztuk oydia, W  akcji ratunkowej bra­
ły udział wszystkie okoliczne straże 
pożarne i ludność Pożar oowsia* naj­
prawdopodobniej od niedopałka pa­
pierosa.

RADOMSKO
RAD O M SKO  NAJM NIEJ

Z A T k l 1DNM BEZROBOTNYCH
(s). Ostatnia statystyka wykazuje 

iż na terenie woj. łódzkiego pracuje 
r.; robotach pubiicznycn m ?0'/ robot­
ników. VT porównanie ze statystyką 
poprzednią, stan zatruunienia wzrósł 
o 200 osób. Jak wynika z danych sta­
tystycznych na ib miast woj. łódzkie­
go. jak: Piotrków Trybunalski, T o ­
maszów Mazowiecki, Łódź, Konin i 
t. d. Radomsko jest miastem które 
najmniej zatrucnia bezdom nych, 
gdyż liczba ta, z terenu miasta 1 po­
wiatu wynosi załeawie 657 osób.

PO TW O R inA ZE M S TA
BYŁEJ N a k ZECZONEJ

(s ) .  W ieś uraoy, pow . radomczczań 
skiego była widownią potwornej zem­
sty b. narzeczonej Władysława Ko­
walskiego, —  Jamny Koiodz-ejczv- 
kówny. Przed kilki, dniami pomiędzy 
narzeczonymi doszło do niopoi izu- 
mienia. Przez zemstę Kolodziejczy- 
kówna oblała Kowalskiego kwasem 
solnym, wyoalając mu oczy. Mściwa 
narzeczom została aresztowana.

ŚLĄSK
R O ZPR A W A  N O ŻO W A

W  azylu miejsKim w  Siem ianowi­
cach (Kilińskiego 2) doszło wczoraj 
do krwawej rozprawy nożowej po­
między 40-ietnim ^awłem Bursz- 
czem a inwalidą 47-leinim Robertem 
Rudą, przy czym ten ostatni pchnął

zykrotnie Borszcza nożem, zadając 
iu ję żm e  rany, z kiórych jedna w

i Rudy (pow . Suwaiicij 1 41-ietm adam | cu Rówieńskim zdoiaii wyrwać się 
| Niezgod j ,  których zatrzymano. .policjantom i poczęli uciekać. Poli-

W YŁ 4 M A I I 80 DRZEW EK cja uż'.la br0" i»1 obu rannJ'ch przewie- 
VI , , , . . . .  i ziono do sz 'dala
Notujemy nowy wybryk wandali, l -

REWIZJE U  N ARO D O W CÓ W  ,

Powrót DureHtom BosHńs&feio
któizy dopuścili się "iszczycidsklej 
aziafadności na szosie pomiędzy 
Pszczyną a Goczałkowicami. Na 
przestrzeni 500 metrów jacyś nieznani 
sprawcy poodlamywali u 80 drze we., 
korony ‘d ęni, wyrządzając szkodę 
w  wysokości ąflO zi. Po lic ja  wszczę­
ła energiczne poszukiwania za spraw­
cami niszczycielskiej działalności,

W O Ł Y Ń

~  FR 6 BA UCIECZKI W IĘŹNIÓW
(1) ókazani przez S ,d  kostoj.olski 

po 7 lat więzienia. Trzekota i Skubień 
czyk w  czas e eskortowania aa dwor-

(i). W dniu Bożego Ciaia w  Łucku 
została przeprowadzona rewizja w 
mieszkaniach narodov,ców w  poszu­
kiwaniu broni z wynikiem negatyw­
nym.

W Ó JT SK AZAN Y 
ZA  NAiz Ż YC IA

W  Dubaie zapacil wyrok p izt c i„k o  
b wójtow i gm. Kriahińskiej, Leono­
wi Malskim u i byłemu dropomistrzo- 
wi, Antoniemu Tcrapontowf o nadu­
życia na szkodę gminy. “ Sąd ” skazał 
obu na półtora roku wiezienia oraz 
utratę praw na 5 iał j  ■ - -  ~ !

Kronika poznańska
ODDZIAŁ „ A B C -  LtlZnAhi 27 GRUDNIA 2

P A R Y Ż ,  1, <5. 1937 (te ł .  “ A *  
P u b lic ita s ).  P a n  R ow iń sk i D yp ­
lom ow any O p tom e trys ia  z  In sty­
tutu  F H to re s  de P a r is , po k ilku ­
ty go d n io w e j nieobecność/ p o w ró ­
c ił  do W a rs za w y  na okres 2 ty ­
god n i i b ędzie  p rzy jm o w a ł p rzy  
u licy  K re d y to w e j 9 do 15.6 1937.

P o w ró t  dyr. R ow iń sk iego  z  za ­
g ra n icy  do W a rszaw y  —  w yw o ła ł 
p ra w d z iw e  zad ow o len ie  u -w szyst­
k ich  tych , k tórzy  dotąd  n ie  m ie li 
sposobności z ło żyć  mu w izy ty  w  
je g o  In s ty tu c ie  K ied y tu w a  9, aby 
w z ią ć  u dzia ł w  n iezm iern ie  c ie ­

kaw ycn  pokazach , p rzeznaczonych  
dla 03Ób o słabym  w zroku . P o  n ie ­
daw n ych  w ie lk ich  sukcesach, u- 
zyskanych  w  p racy  w  gab inetach  
słyn nych  D -rów  m edycyn y  —  O- 
k u i is tó w  K rasera , K rausa , W o p i-  
n e ra ' i p ik . W o lle rs d o r fe ra  dyr. 
R ow iń sk i baw i znowu w  W a rsza ­
w ie  w  celu  dem onstrow an ia  
sw ych  słyn nych  szk ie ł op tycznych  
„F i l t o r e x " ,  k tóre dziś c ieszą  s ię  
s ław ą św ia tow ą , posiadając "n ie ­
zw yk łą  w łaśc iw ość  n ieprzepu - 
szczan ia  p rom ien i u ltra fio le to ­
wych, tak  szk od liw ych  dła w z ro ­
ku, szczegó ln ie  latem .

Kawę niepnwDiiieire p. Mierzejewskiego
Zaw ieszen i d£lała’nosc! T«.va Przyjsctół Pelcowirny

Decyzją Komisariatu Rządu za­
wieszona została działalność Towa-

W  PRUSZKO W IE
^ p re n u m e ro w a ć  „ A B C "  można 

u p. R ysza rd a  J ęd rze jew sk iego , 

ul. K ośc iu szk i 43 m. 7.

IE A TR Y
T E A T R  W IE LK I: „Daron Cygański’* 
T E A T R  POLSKI: „Stare wino” . 
TEA1R  N G W T : iueczynnv.

H A L A  R E PR E Z E N TA C YJN A  T A R  
GÓM P O Z N A Ń S K IC H : Elim inacyj­
ne walki „Catch as catch can“  

ADRIA: „W itam y Poznań” .
K IN A  

A f u Ll O : .Konfetir.
C O rifO : „P a t i Patacnon jako 

jazoanazieci"
GLORć a : „Aaiea”
G W Ia Z u A : „Bicmt carmen” . 
MFTROPOLIS- „Sam DodswOnh”. 
O ŚW IA TO W E  T. C  il.: „H o jn a  w 

królestwie w aka".
R E N A IS S A N C E : „żó łty  śfearb" 
SŁOŃCE: „Królowa dżungli". 
S F IN K S : „Żcna, czy seKretarka" 
Ś W IT : „śm ierć czyha w dżungli”  
TĘ C ZA  - Łazarz: „Papa się żeni" 
TĘ C ZA-W ilda : „W iedeń sza le je" 
W IL S O N A : „Księżniczka Turan- 

. - dot‘‘ .

S t o / J S W S Ł S a J iS S ! *  0B,<A*  NAR0DU polskiego
, za do Lecznicy Brackiej w  Siemia­
nowicach a Rudę aresztowano.

N A  ,,G APE “  DO FRANCJI

Przez punkt graniczny v  Zebrzydo­
wicach przejechało wczoraj na rooo- 
ty rolne do Francji 552 emigrantów. 
Wraz z emigrantami usiłowało prze­
jechać nizkgalnie gtanicę: 27- ełni
tSanisław Rojek z 5osnowca, 26-letni 
Bolesiaw Kondraiowicz z Gawrych -

*a

Trium f S z k ie ł  Filtorex
n a  w y s t a w  i t  P a r y s lf ie j

kosztów i trudności przjAeićzi do 
W arszaw y większą panię nowocze­
snych szkieł ocironnych oa siońca 
czynnych optycznie, celem umożliwie­
nia swym rodakom zaopatrzenia się 
w  najnowszą zdobycz techniki optycz­
nej i to naiychm ast po otwaiciu W y ­
stawy, co jest rekordem szybkości i 
sprawnej organizacji Osobiste przy­
jęć a w  Instytucie Kredytowa 9 do 
15 b.m

PA R YŻ , 1 6. 37 r. (teł. Ag, Publ.- 
Cttas). W obe, silnego słońca w  dniacr 
otwarcia wykończonych pawilonów 
Wystawy Sztuki i Tecnniki wszyst­
kie oSicjalne osom*tości które brah 
uaział w  ceremon-ach : ostały zaops 
Łii.ne orzez InsF-tu, riltorej. ae Pa 
r-s w  najnowsr szkła oenronne w  
zielonym kolorze z numerem opiycz 
nym odpowiadającym dane] enomalii 
wzronu.

Dyr. Rowiński pomimo znacznych

Przed Sądem Apelacyjnym znalazła 
się już po raz drugi sprawa przeciw­
ko Niemcowi Ryszardowi Haberowi, 
właścicielowi n'eruchomości w  Cho­
dzieży, oskrri Dnemu o to, że w  kwiet 
niu ub. r. w  Chodzieży użył w  czasie 
nieporozumień a stów wysoce obraża­
ją, ych uczucia narodowe.

Śąa Okręgowy skazał osnarżonego

Habera na 6 miesięcy więzienia bez 
zawieszeń :a. Sąd Apelacyjny nato­
miast zmieni w y o k  Sądu Okręgowe­
go na 2 tygodnie aresztu Sąa Naj­
w yższy uchylił wyrok II instancji, co 
do wysokości wymiaru kary ze w zg lę­
du na brak nadziei poprawnego za­
chowania się oskarżonego w  wypad­
ku podobnego zajścia, ua skutek cze­
go przekazał sprawę ao ponownego 
rozpatrzenia. ~ -

Sąd apelacyjny zatwierdza wyrok I 
instancji, zawieszając oskarżonemu 
wykonanie kary na 3 lata.

5KAD EM ICY Z  ZAG RAN IC Y  
W  PO ZN AN IU  

W e wtorek wieczorem p rzyb j’ a do 
Poznania wyc.eczka 50 jczesthków 
kursu W iedzy o Polsce, zorganizowa­
nego przez 3wiato wv Związek Pola­
ków Zagranicą dla akademików Pol­
skich z „agrar.,cy.

rO W R C T  K A R P  HLONDA 
Dz s wieczór powróci! dr Poznanie 

f. E. ks. prymas kardyna1 August 
Hlond, który bawił w  Stanisławowie i 
we Lwowie.
ŚW IĘTO  D YV  . ARTYLERII KONNEJ

W  drugim dniu święta dywizionu 
artylerii konnej odbyła się Msza po­
towa pa dzłeaziric’1 koszar v- nbec ub­
ic i przedstawiciel’ władz i gem '-ak­
cji, a następnie dekoracja panrątko- 
\vą Odznaną dywizionu i defilada. U- 
roczystości zostały zakończone żoł­
nierskim obiadem

rzystwa Przyjaciół Pelcowizny, na | 
którego czele stał znany dobrze ze 
swej „p racy" na terenie Związku 
Drobnego Kupiectwa Chrztścijań- 
sk’ igo p. Mierzejewski.

W motywach decyzji podkreślono, 
że zawieszenie działalności nastąpiło 
dlatego, iż T ow au ystw o działało na 
szko„ę interesu publicznego.

Warto przypomnieć, że w  po’owie 
ubiegłego miesiąca odbyto się przy 
udziale 26 członków iVa!ne Zebranie 
Towarzystwa Przyjaciół Pelcowizny. 
Z  pozostałych 170 członków, j l 9 za­

wieszonych było w  prawach człon­
ków z powodu niezapłacenia składek. 
V tajemnicze ii utzymują, że nie- 
ootacanie składek orze* członków, 
wskutek... niemożności ich opiacema, 
gdyż zarząd Towarzystwa ich nie 
przyjmował, bvlo specjalną metodą 
p. M ierzejewskiego, utrzymania w  
sw oir  ręku rządów w  Towarzystwie.

Zawieszając działalność Tow arzy­
stwa KoirJsadat Rzaau miam wał ku­
ratora w  osobie p. Statkowskiegu.'.

Tak więc jeszcze jedna impreza, w  
której zabłysnąć pragnął p, M ierze­
jewski zakończyła się jego niepowo­
dzeniem.

^ » P 3 S l 3 w a R ! ?
D o  Pana Redaktora „A B C  —  N o­

winy Codzienne" w  Warszawie, a). 
Jerozolimskie Ł?Ł 

Szanowny Panie Redaktorze! 1 
—  N a podstawie art. 32 o prawic 

prasowym, p.oszę uprzejmie Pana 
Redaktora o bezpłatne umieszczenie 
sprostowania w  najbliższym numerze 
Swego poczytnego pisma, artykułu, 
umieszczonego w  numerze 151 na 
str 5, z dnia 15 maja i937 r. w  tym 
samym dziale i tymi samymi czcion­
kami pod tytułem

Burmistrz N ow ego Dworu 
protektorem żydowskiego handlu 
1) Nie jest prawdą, że jestem pro­

tektorem żydowskiego handlu, nato­
miast prawdą jest, że Jako przełożo­
ny gminy, w  myśl obowiązujących 
ustaw, mam obowiązek opiekować 
się wszystkimi obywatelami Państwa

O t o i a f ó c y chslmski
UrzędniJc m.nistaritu/a c z y  agent Z . n . p .1

J s k  b a d a m  m e w y g o d n y c h  f * l a d x ó w ?
L U B L IN ,  (k o resp  w i. ) .  czen ie  w y w o ła ło  obu rzen ie  w  ca - 1 g łosem  w p iy w a ć  na p rzeb ieg  ze- 

K s . p re fe k t  Sekreck i, ja k  ju ż  /ym C hełm ie  i głośnym  echem  od- m ań tych  uczn iów , k tó rzy  obcią
t it r a i  P rz ed n ia " .U n os iliśm y , zosta ł zw o ln io n y  0- 

rzeczen iem  ku ra tor iu m  ze stano­
wiska p re fek ta  g im n azju m  w  
C hełm ie 1 ze  s łużby w  szk o ln ic t­
w ie  w  ogó le  N ies ły  chane to o rzt-

R O t N E

A. WYTWOMIA BIELIZNY
S. OLSZEWSKI Koszykowa 44,
£c lec* bieliznę: damską, męską,
dziecinną, pościelową, piżamy, b o- 
śtOnośze i pasy brzuszne. Firma ist­
nieję od 1912 r- 10 proc rabatu dla 
okaziciela om. ogioszema. Sprzedaż 
detaliczna t hurtowa.

D >siarcza n a p ro w .n c,ę  k a ż d ą  -  -6 
kawy, herbaty, kakao, gatunki 

• óżne Mieszanki kawy ns cżam ą —  
białą. „Kawt — Alryka’  Anton’ Za- 
Urnawski, Warszawa, Zielna 4. tel. 

0-58-53. Ceny konkurencyjne.

kołnierzyki —  krawa-

S amochody, powozy, bryczki robi 
tanio, terminowe lijołkowski-Ko- 

walczyk, Leszno 64. teL 1| 22-27 Za­
mienił s t iic  na nowe. Lakietuje du- 
ko. W yjeżdża robić kosztorysy.

K O S M E T Y K U

WYPR7EDAŹ I korzystna oka­
zja tan ego naby­

cia obrazów, współczesnych maUrzy 
poiskich. Ceny niebywale niskie —  oJ 
3 złotych. Na miejscu ramy i ar‘ ysty* 
czna oprawa obrazó'v Zygmunt En­
glert. Świętokrzyska 36.

. A K A * 1
kremy na cery suche, t l-

ZNACZKI

ziairoki — trykotarze —  bieliznę po- 
f>e!ową _  po ceiacli labrycznycb 
c eca wytworn a — magazyn lózefa 
arkiewitza — Złota 45

pocztowe do zb.jrów , 
wielki wynór Kupuje 

—  sprzedaje —  zamienia najstarsza 
firma filatelistyczna. Zygmunl Englert 
Ś-to Krzyska 36,

zmarszczkowe, prseciwp:-;goT'e, do­
skonało p łm y, irodki na porost s to ­
sów, nudry róże. Prep ar-,ty .,0 Indy 
widualnej pielęgnacji urodr Bezpłat­
na poradnia kosmetyczna l-borato - 
riutr A rtym ’'ński t Kępski, W a ran  
Wa Króle w ek » 35. T e «ifon  3-19 18.

N A U K A W Y C H O W A N I E

M E B L E

A.A.) OKAZJ A - M E 5 L !

Pracownia ubiorów męskich Bracia 
Giowanoli. Z Io ił 4 Tel. 5.09-9.”  » »  Sw i*t 

Przyjmuje wszeikii zamów ień a. Pier­
wszorzędny krój. Punktualne wykoń­
czenie okazie elowi mniejszego ogła­
dzenia 10 proc rabatu.

R A D I O S Ł U C H A C Z E
Detektor dający silny odbior na gło­
śnik, bez użycia prąou akumulatora i 
baterii, K rm le t  z gtośn'kien bez an- 
łeny zŁ 45. — życzącym  schemat bu­
dowy z opisem 1.25 (przek poczr.),  
derronstruie w  godz. |8 — 20. Z -„iady 
R-’ aiotechniczne „D k ZE T ” N ow y 
św iat 21 m. 27 tel 3.17-74.

lAKSFTY t«nis°we, piłki, artyku-
• 'H . A ł L ł  I  iy  harcerskie, namio- 
tv, płaszcze, tnatrówk. .mpregnowane 
Poleca Sport i G .mnzstjkc, Hoża 29 
(róg  MarszalKowskiej). W yrób wła­
sny

Firm* :łirześcij*Ask: „J CIĘZKOY .1
SKI P lrc Trzicb  Krzyży I 7 -  N®- 

jy . _  Pierwsza źródło! 
_ % luna wtwónuł — Ptwoj* 
komplety op «00 de> 150D zł Gabinet)
— Stołowe — Svpialrde — Klubę — 
Pckoje — eniwersalne —- Itowbine 
want — Prjedyńcze eztuk- -  Do 
gedne rozpłaty. — Bezpłatne porady
-  Rro ekty „W nętrr* niowy Świa* 38. 
Puc Trzech Krzyży IL.

M C C  I C —  Syniałnla — Stołowe 
r l l D L C  —  Gabinety -  salony -  
Szafy — *'toły -  T u  ciany - - B’ot»- 
le —  Sztuki pojedyńcze — I rzyjm o 
je  eamówien/a mablow I tap.cerik ’ *  
AL Niewiadomski —  oL Llektoruzm 
6 m, 3.

M A T E R I A Ł Y  B U D O W L A N E

KROJU Modelowania, szycia 
ezają s runlowui« Kursy 

Iren j Piefiko Nowogrodzka 26. eto 
•U ją; dia Czytelniczek ABC specjal­
ne u l f „  Zapisy < d i^nu ie.

P O S A D Y  Z A O N A R O W A N E

J ak otrzymać pracęT /.wlocie się de 
Administracji „A B C ", Warszawa, 

AL Jerozolimskie 3a. Ugtoszema e 
poszukiwar.iu ł zaotarowaniu pracy 
zamieszeramy z ustępstwem 50 proc 
*  wypadkaca azasada.oa/ca bez- 
płatnia

P O S A D Y POSZUKIWANE
i p T O P i

,v łoda wyciiowŁwczyrć do dzieci po- 
■ I szukuje jakiejkolwiek pracy, św ia­
dectwa —  referencje. Z g ’osztaia do 
Admin. ABC. A leje jeroz, 3a p 10 dla 
Z M.

b iło  s ię  w  op m ii pu b liczn e j k r a - ! ża li żyd ów  i 
ju.

W  g .m n azju m  Chełm skim  n a­
dal p ozos ta je  dyr. L ip sk i, n au czy­
c ie l Sarb inow slci, S tra ż  P rzed n ia  
z o s ław ion ym  Ł a g o a ą  1 p ięciu  
n a u czyc ie li żydów . IV  toku ś ledz­
tw a , p rzep row a dzon ego  p rzez 
d w ie  kom isje, ku ra toriu m  i m in i­
ste rs tw a , w s zy rtk ie  te osoby, jak  
i  o rg a n iza c ja  „S t ra ż  P rz ed n ia "  
obc iążone b y ły  sze reg iem  bardzo 
pow ażn ych  za rzu tów  A  jedn ak  
kom is ja  n ie  w z ię ła  ich  pod uw a­

gę.

W  czas ’ e b aaaa  ks SekrecK ie- 
go, S ew eryn  s ta w ia ł badanem u 
księdzu  ch arak te rys tyczn e  p y ta ­
n ia : Jak i je s t  stosunek ks. p re ­
fek ta  do kw estii żyd ow sk ie j, do 
kw estii m ason erii, k oedu kac ji w  
szkoiach  i S tra ży  P r z e d n ie j?  Na 
w szys tk ie  te  pytan ia  ks. Sekreck i 
daw a ł od p ow ied z i w  duchu k a to ­
lick im . Żadnych  zarzu tów , k tóre 
by m og ły  uzasadn ić  d ym is ję  ks. 
Sek reck iego , n ie  zdołan o s fo rm u ­
łow ać.

W ła ś c iw e  św ia tło  na o rze c ze ­
n ie  ku ratorium , za w ies za ją ce  ks 
p re fe k ta  S ekreck iego , rzu ca  w y ­
ja śn ien ie  w aru n ków , w  ja k ich  od­
byw a ło  s ię  ś led z tw o , p row adzon e 
p rzez  k om is ję  m in is te r ja ln ą . P rz e  
w odn iczącym  te j k om is ji b y ł w i ­
z y ta to r  m in is te r ia ln y , S ew eryn ,
g o r liw y  dzia łacz Z . N . P .  Pan
S ew eryn  w  czasie  badań  u s iłow a ł bezbożnicze.) na te ren ie  szkolnict-

Jak  s ię  dow iadu jem y ks. Sfckre- 
ski w n iós ł odw o łan ie  do M in i­
sterstw a. M am y n adz ie ję , iż  spra­
w a je g o  za ła tw ion a  będzie  w  m yśl 
zgodn e j op in ii w ięk szośc i snołe- 
ezeństw a , d la k tórego  fa k t  po ­
tw ierd zen ia  d ym is ji s ta łb y  s ię  
w yra źn ym  dow odem

'niskiego, zamieszka.ymi w  Nowym  
Dworze, a tym samym i ludnością 
żydowską.

2) N ie jesi prawaą, ze pod czułym 
ikierr. trosidiwych przyjaciół w oso­
bach burmistrza i jego towarzyszy 
kwitnie _ żydowski handel, natomiast

rawdą jest, ze w  mieście Nowym 
Dworze handel w  95 proc. spoczywa 
w rękach ludności żydowskiej.

3) Nie jest prawda, że żydzi ko­
rzystają ze specjalnych względów  M a 
gistratu na terenie N ow ego Dworu, 
natomiast prawdą jest, że wszyscy 
obywatele w  m. Nowym  Dworze są 
jednakowo traktowani i załatw:ani 
przez hirrńiistrza, Dez różniy naro­
dowości i wyznama, w  myśl ’ prawa 
konstytucyjnego.

4 )  NTe jes* prawdą, Łe Zajdenberg 
„M ięsny Potentat N ow odw orski" 
jest r idnyin, natomiast prawda jest. 
że Zajaenberg nigdy nie był i nit- jest 
radnym miasta Now ego Dworu.

5) N ić jes* prawdą, że ZaiJenbcrg 
zagarną! w swoje ręce szl&miaruię 
mie’Ską ( ’■’ której wykonywa się czy­
szczenie Kiszek i  t. p.), którą chcieli 
wydzierżawić Poiacy, atomiast pra­
wną jest, że sziamiarnię tę oddano z 
przetargu ofertowego w  dniu 3 i 
marca 1937 r. Chunit Zajdenbergowi, 
ra sumę najwyżej zaoferowną _  zl. 
3.109 —  z tym zastrzeżeniem, że 
przed ostateczną decyzją Magistrat 
zaproronował Polakom w  oscbic J 
Bogdańskiego (katoiika)l za tę samą 
Kwotę ćo  i Zajdenberg t. j. za zł. 
8-100, lecz B( gdański, Po łak *. kato­
lik zaoferował tylko Sumę zł. 6-000 - 
czyh o zł. 2.100 mniej. W  tym wypad­
ku Magistrat, z uwagi na tak w :elką 
różnicę (zł. 2-100). mając dobro pu 
Myczne na celu szlam arnię oddal w 
dzierżawę. Zajdcnbergowi za zi. 
8. lOO in okres roczny.

6j N ie jest prawdą, że Zajdenberg 
i Kilku inrmch żydów  zagarnęło w  
swoje ręcf dostawę mięsa do tw ier­
dzy modlińskiej, natomiast prawdą 
jest że dostawcami mięsa du Od 
Jziaińw YTojskowyęh tw ierdzy M o­
dlin są: 1) Zarząd .Miejski v Nowym  
Dworze, 2)  Jan Zajder, 3)  R/charski 
i 4) Czarnecki.

7) b e jesf prawdą, że twierdza 
modlińska oddala po przetargu do­
staw? mięsa burmistrzowi Now ego 
Dworu natomiast prawdą jesf, żc Ko­
misja przetargów? w  Modlinie odda­
la dostawę mięsa: l )  Zarządowi
Miejskiemu w  Nowymi Dworze, 2) 
Janowi Zajderowi, 3)  Ryeharskiemu 

4) Czarneckiemu.
, , . . p o p ie ra n ia , Nie jest prawdą, że burmistrz

p rzez w ład ze  m in is te r ia ln e  akc ji ; wykurzy stał swbje stanowisku, ab;
nabić: sobie kieszeń j poprzeć żydów

sposobem  badan ia  i podn ies ion ym  wa.

n„ le s te a i  nikomu * i t ; 3 l r z £ l » n j
Tragiczna o t^w eść  77-Jttniego starca

W  wodo w  południc przechodu e Pańskiej nr. 84. 
na ul. Pańskiej zwrócili uwagę na Skonzcn słaoyn głosem caczą! 
jaKiegoś nędznie odzianego staru. 'ka, się skarżyć na swoj los. „Jestem ni- 
który- wyszedł z bramy domu nr, 88 ko..iu niepotrzebny”  —  zaczął swą 
i słaniając się szedł nowoli chodm trsgicznę spowiedź starzec. Przed 
kiem. Przed domem nr. 110 starca J 3..-tv laty umarła mi pierwsza żona- 
opusclły siły. Trzymając się kurczo- Oż-cfliłem się po ra- d ugi Bractwa- 
wo za pierś zaniósł sie suchym kasz cm wtedy na kołe1 i zarabiałem 
'em i os: nał się bez przytomności na ] nieźle. Z  drugiego 1 laiżehstwa mam 
chodnik. * woje dzieci Syn najstarszy, chorowi-

Do koła leżącego zebrał się tłum. ty, ożenił się I kŁ-pit biedę. Starsza 
Ktoś w ezw ał policjanta, który zaalar­
mował pogotowie. Lekarz stwierdzi!

3

D um ery „orm onue". Ramy. części. 
'  Rad c odbiorn.ki: .,1 eietunwen „E* 

cho". Dogodn*' warunki. Sidad fa­
bryczny. Lipiński, lasna 5

PODRÓŻUJ SAMOLOTEM

chtopcy wiejscy, dzieci małorol­
nych z powian Sokołowskiego aa 

pośrednictwem „A B C " poszukują ja­
kiegoś stałego zajęcia w mieście.
Szkoię powszechną uKończyli z wyni- 

B F T n ^ n W N I A  f i u *  A "I jt f  : kami celującymi, chcieliby wcześnie
D l  I  U h U  „ O U L l\ U W  przystąpić dc orary zarobkowej ewCht,
Warszawa, Solee 28, Ul. 9 89 '4 1 praktyki w handlu, biurze itp. Ubszer- 
P łyry Krawężniki Kręgu R..ry. Siu j ny list pisany poprawnie, świadczy 
pj, T ra ‘ki. Wazony. Kule. M isai-Lo zeczy’ 'ście, że lat nauki me zmari.o- 
"-“ tlca ściekowe. Cegła. Pustaki. O \ a! . Zgłuszenia prosimy kierować do 
grodzen-a betonowe pełne, ażurowe „A B C '. Aleje jcozoiimsKie 3a, po.tój 

l i t u j .  O tedsuo, Boarai 1 t, { ,  Nr. 10 — Dział OgfojeSn pod „W ieś”

córka 23-letnia Irena pracuje jako 
ekspedientkę w  cukierni j ta jeuna 

u Łiarcs dolsko posuniętą gruźlicę i pomaga, 
płuc, oraz wyciericzer.e orga M 'odsza cóiaa 2 1-letnia Zofia ze
nu mu i po ud.ieletuu pomocy prze- t7ja 7upetnie na manowce, i  poc.ąt- 
w iózł cnorngo w s »  bardzo etęz-1 ku protestowałem, ».er gd”  strac-lem
kim do nzp, na Czystmn.

Przyprowadzony do przytomności 
'-tarzeu poaał, że nazywa się Wincen­
ty Skoczen, lat 77, zam. przy uL

S r U O E M T ó W
wykwalifikowanych korepetyto- 
raw, akwizytorów poleca BIURO 
Pośrednictwa Pracy przy T-wie 
Brairiia Pomoc S. U. J. P. w War­
szawie. Krakowskie Przeum. 30 
Teł. 2-77-02. Godziny przy jęć co­
dziennie 13 — 14 i 13 — 19-

I pracę, i zostałem bez żadnej emery 
tujo i zaopatrzenia, nie miałem już 

I w  d Jtnu żaanego głogu. Zaczęło się 
prawdziwe piekło. Z  oni maltretowa 

I ła mnie i głodziła. Mieszkamy w  nę­
dznym lokoiku. MUoiałetn patn.ee 
na hańbę mej córki, lecz w szelkie 

: meje prośby f błagania były daiam- 
j ne. Yl końcu nabawiłem się gruź.icy 
I i czuję, że koniec mój już blisko. Żo- 
,is nie wypuszcza inr.ie z  mieszkania, 
Prced dwoma tygodniami wymkną­
łem się z domu i chciałem jdac aie 

I do syna jednak na ulicy opuściły 
! mnie siły. Pogotowie zabrało mnie: 
do szpitala.

w  walce konkurencyjnej z Polakami, 
natomiast prawdą jest. ie nie ber
mistrz, a Zarząd Miejski działający
v- imieniu i na rzecz gminy ra. Now; 
Dwór podjął sie dostawy mięsa dla 
wojska majac na względzie jedynie 
aoDro Kasy, z uwagi na idhywający 
się ubó| w Tzczni mieiskiej, mająiei 
nowoczesne urządzenia, tak • nod
względem technicznym, jak i sanitar­
no - zdrowotnym.

9) N ie iest prawdą że burmistrz 
bierze mięso od Zajdenberga i in­
nych żydów, dzieląc się zyskiem ze 
sprzedaży, natomiast Drawdą jest, że 
Zarzad M iejsk i bierze mięso w 
pierwszym rzećizie od Polaka Arnol­
da Boldyna, a osiągnięty zysk Ptze- 
lewa na rzecz gmin\ m. N ow y Dwór. 
na co posłużyć mogą księgi i dowo­
dy kasowe.

10) N ie prawną jest, że skandalicz­
ne metody robienia majątku na ży­
dowski sposób i w spółce z ży'dami 
budzą oburzenie na burmistrza wśród 
ludności polskiej, natomiast prawda 
jest, że u^wiaaomiona ludność pol­
sku - chrześcijańska, zamieszkała w 
N ow yr^  Dworze jest zadowolona i 
ma wielkie uznan-e tak dla burmi­
strza, jak i ':a!egc Za-zadu Miejskie­
go, ora;. Rady Miejskiej, za pracę dla 
dobra miasta i jego mieszkańców

(— ) M iejsce oi?ci?ci.
Burmistrz:

(— 1 Ci Przedwiecki.
Łav 'rtik: (— I Cz. Bajer. 

łu : mik (. - )  l. Rudawski.
Yl ice , Burmistrz (— )

(_ . )  Dr. Ciechanowski.
Ławnik ( _ )  S. Glinicki 

m. Nowy Dwór M azowicki 
d, 18 maja J937 r.


